Opłata pocztowa ulszczona ryczałtem. 


Donoszą z Paryża, że w ślad za protestującytmi rezolucjami federacji so- 
cjalistycznych departamentów Soany i dolnej Loary sekcja socjalistyczna w 
Breście rozlepiła w mieście afisze, doma gając się natychmiastowego ustąpienia 
Ramadiera i ministrów socjalistycznych z rządu. 

- Robotnicy w porcie la Palice na zachodnim wybrzeżu Francji odmówili za- 
ładowania na statki transportów, przeznaczonych dla wojsk irancuskich, wal- 
czących przeciwko oddziałom vietnamskim w Indochinach. 


Dzienniki paryskie, omawiając sytu- 
ację gospodarcza Fiancji pisza, że sło- 
jąc w obliczu ujemnego bilansu platni- 


wych, rząd francuski rozpoczął iedno- | 
cześnie rokowania w Waszyngtonie i Pa 
ryżu w Sprawie otrzymania kredytów 
glolarowych. Rząd stara sie o uzyskaj 
nie tych kredytów niezależnie od pomo- 


umożliwiłyby jej importować węgiel ze... 
Stanów Zjednoczonych, podczas gdy naj| kapitalistycznej, 
bliższe źródła tego surowca, t. į. Zagłeę| stwem na pogłębiający się kryzys Wwe- 
czego w przeden u wyborów samorządo | bie Ruhry, pozostaje dla niej niedostęp-| wnętrzny w USA 
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Lichwiarz i klienci 
USA zmusza Francję do importowania węgla z Ameryki, podczas 
giły węgiel z Zagłębia Ruhry jest bliższy, ale... niedostępny 


ne. Tę właśnie okoliczność przytacza się 
jako typowy przykład metod „pomocy“, 
stosowanych przez USA. 

Metody te, to rzucanie partnera na 
kolana, odcięcie go od potrzebnych mu 
artykułów, a następnie zmuszanie do 
zaciągania pożyczek u siebie. W ten spo 


sób USA zdobywa nowe rynki zbytu. 
które zgodnie z zasadami „medycyny“ 
są głównym lekar- 


Podział złota poniemieckiego 


< 


Pomoc dla Polski 


W „Washington Post“ ukazał się a: 


tykuł pt. „przedstawiciel UNRRA twier 
dzi, że dalsza pomoc dla Polski może 
być pomocą dła całej Europy‘ l 
Polska potrzebuje pomocy finansowej 
i powinna ją otrzymać — pisze „Wa: 
shington Post*. Takie jest zdanie kie- 
rownika misji UNRRA w Polsce, Do- 
nalda Sabina, który powrócił niedawno 
do Stanów Zjednoczonych. 

Stanowisko to sprzeczne jest z po 
glądem płk. R. H. Harrisona, specjałne- 
go doradcy ministra rolnictwa, którego 
wysoce optymistyczne sprawozdanie o 
życiu gospodarczym Polski, sporządzo- 
ne po krótkim tam pobycie, spowodo: - 
wało zaniechanie przez Stany Zjedno- 
czone dalszych projektów pomocy dla 
Polski. Sabin oświadczył przedstawi- 
cielowi „Washington Post“, że nie tylko 
ze względu na Polskę, lecz również dla 
dobra reszty Świata, dalsza pomoc dla 
Polski jest wskazana, o ile bowiem Pol- 
ska nie otrzymą pomocy z zagranicy: 
to pozostanie w trudnej sytuacji, będą” 
cej skutkiem wojny. 

Sabin podkreśla, że pozostawienie 
Polski całkowłcie jej własnym siłom 


"dałoby się w obecnej chwili trudno us- 


prawiedliwić. Kraj taki, jak Polska, po 
siadaiacy wielkie bogactwa potencjalne 
w dziedzinie rolnictwa i przemysłu, za- 
mieszkały przez silny naród, daje korzy 
stne możliwości dla inwestycji finan- 
sowych I może sobie łatwo pozwolić 
na płacenie procentów od pożyczek na 
adbudowę. 

Odmówienie Polsce pomocy; nie tyl 
ko postawi ją w trudnej sytuacji, ale 
jednocześnie przyczyni się do opóźnie 
nia odbudowy całego kontynentu euro 
pejskiego. Pociągnie to za sobą konsel 
wencje najbardziej doniosłe w dziedzi 
nie eksportu węgla i żywności t. į 
dwóch artykułów, których brak naj- 


cy na zasadzie t. zw. „planu Marshalla". 

W rokbwaniach paryskich Amerykę 
reprezentował minister skarbu USA. 
Snyder oraz podsekretarz stanu do 
spraw gospodarczych Clayton. 

„Agencja „France Presse'*_ stwierdza, 
że rząd francuski domaga się kredytów 
w. wysakości 700 milionów dolarów, któ 
re ma zamiar zużyć na zakup zboża i 
węgla w Stanach Zjednoczonych w celu 
podwyższenia racji chleba o 25 gramów 
lub przynajmniej utrzymania obecnego 
przydziału w wysokości 200 gramów 
dziennie przez zimę. Zakupy węgla ame 
rykańskiegoz tych kredytów mają zapo 
biec dalszym przerwom w pracy fabryk, 
kłóre nie otrzymiją dostatecznej ilości 
wegla z Zagłebia Ruhry. 

Prasa paryska przypuszcza, że rząd 
francuski zgodził się wzamian za otrzy- 
manie kredytów — nie sprzeciwiać się 
ewentualnej fuzji francuskiej strefy oku 
pacyjnej w Niemczech ze strefą brytyj- 
sko-amerykańska, 
od. jakiegoś czasu Amerykanie. 

+ m * 

Podkreśla się, że obrcna sytuacja 
Francji jest paradoksalna: Ubiega się 
ona gdzie tylko może o kredyty, które 


Wyście dokoła Polski 


11 kolarzy równocześnie na mecie 


Wczoraj na przedmieściu Krakowa w 
Bronowicach rozpoczął się wyścig kolar 
ski dookoła Polski. Ze startu wyruszyło 
56 zawodników. f 

W czasie pierwszej godziny jazdy gru 
pę czołową stanowiło aż 58 kolarzy. Ca- 
ła ta zbita masa kołarzy wyjechała z du 
żą szybkością i w dwie godziny pokryła 
dystans 72 km. ` 

Na metę w Bytomiu wpadło jedno- 
cześnie aż 11 kolarzy. Wszystkim zali- 
czono czas 3 godz. 55 min. 50 sek. 


Śląsk — Kraków 5:1 


Rozegrane w Katowicach międzymia- 


I tu Ameryka chce zapewnić sobie możność wyłącznego 
dysponowania dobrami krajów, obrabowanych przez Hitlera 


W kołach londyńskich omawia się | tonu, że przedstawiciel amerykański w 
szczegóły, związane z oświadczeniem komisji dla podziału złoła domagać się 


której domagają się | 


podsekretarza stanu Lovetta, złożonym 
onegdaj w* Waszyngtonie. Jak wiadómo, 
Lovett podał do wiadomości, że w Niem 
czech zachodnich zdobyto łącznie zapasy 
złota, przedstawiające wartość 330 mi- 
lionów dolarów. Złoto to zostało przez 
Niemców zrabowane w krajach okupo- 
wanych. 

„News Chronicle" podaje z Waszyng- 


będzie przede wszystkim przekazania wię 
kszej ilości złota "Francji i Włochom. 
Jak wynika z nieoficjalnych danych, ja- 
kie przytacza „News Chronicle”, Fran- 
cja — wedle płanu amerykańskiego — 
ma otrzymać około 80 milionów dolarów 


zapasów złota, zrabowanego przez Niem 
cy. 


a Włochy około 20 milionów dolarów a| 


dotkliwiej daje się we znaki w Europie 


Czas zimowy 

Cofn'emy wskazówki zegarów o godzinę 

Na podstawie uchwały Rady Ministrów 
z dnia 11 września br. zostaje wprowa- 
dzony czas zimowy o godz. 3-ej w nocy 
w dniu 5 października br. 

O godz. 3-ej dnia 5 października na* 
leży cofnąć wskazówki zegara o jedną 
godzinę. 


DAY WAWY YYYY Er DMM A 


„Nie mamy tajemnic przed światem” 


— Oio zasada, 
O N Z. =" 


W Waszyngtonie podkreśla się, że 


nia na konferencji prasowej mowy radzieckiego 


nych — Wyszyńskiego. 


prezydent Truman odmówił komentowa- 
wiceministra spraw zagranicz- 


Truman ograniczył się tylko do stwierdzenia, że „oświadczenie wicetnini- 
stra spraw zagranicznych ZSRR było wymowne samo przez sig." 


Specjalny korespondent „Prawdy“ w 
depeszy z Nowego Jorku donosi, że prze 


mówienie Wyszyńskiego wywołało po-l 


ważne zamieszanie w kołach delegacji 
amerykańskiej, krzyżując ich plany i za 
miary. 

Zdaniem dziennika, dyplomaci anglo- 


isascy nie chcą, aby pewne zagadnienia 
poruszano publicznie i coraz częściej 
wzdychają do dawnych dobrych czasów, 
kiedy to istotne sprawy międzynarodowe 
omawiano w tajemnicy. 

Wyraz tym nastrojom, panującym w 
amerykańskich kołach rządowych daje 


Oświęcim woła o sprawiedliwość 
Kilkudziesięciu katów obozowych odpowie przed 
Najwyższym Trybunałem Narodowym 


W pierwszych dniach listopada rb. 


` 


|m najwyższym trybunałem narodo- 


wym w Krakowie odbedzie się rozprawa 
około 40 wybitnych członków załogi oś- 
wiecimskiej. 

Proces ten wyjaśni funkcje obozów 


stowe spotkanie rewanżoweę między re- koncentracyjnych na tle ideologii i poli- 


prezentacją Śląska a Krakowem zakoń 
czyło się wysokim zwycięstwem druży- 
ny śląskiej w stosunku 5:0 (1:0). 

W drużynie Śląska najlepiej wypadł 


tyki hitleryzmu, dając odpowiedź niektó- 
rym obecnym obrońcom Niemiec, którzy 
twierdzą, że to co się działo za drutami 
obozów koncentracyjnych było wyni- 


atak, Kraków wystąpił w wybitnie osła- |kiem ekscesów zbyt gorliwych wykonaw 


bionym składzie 
Cracovii. 

Bramki dla Śląska zdobyli: Alszer — 
3, Franiak — | i Szołtvsek — Ł į 


bez piłkarzy Wisły i |ców, a nie planowa akcją, zorganizowa 


ną świadomie i celowo przez aparat pań 


| stwowy Niemiec hitlerowskich. 


Materiał dowodowy wykaże ob «taln 


|rakie korzyści z eksploatacji więźniów 


i ich niewolniczej pracy przy całym nie- 
ludzkim traktowaniu czerpał ciężki prze 
mysł niemiecki oraz liczne warstwy nie 
mieckiego społeczeństwa. 

Rozprawie przewodniczyć będzie sę- 
dzia najwyższego trybunału narodowego 
Alfred Eimer. Proces potrwa około 4-ch 
tygodni. 

Przewidziane są wizję lokalne w Oš- 
wieęcimiu. 

W związku z procesem, któremu nada 
ny będzie charakter międzynarodowy, za- 
proszeni zostali do Krakowa liczni goście 
zagraniczni 


a, którą kieruje się ZSRR na sesji 
Amerykanie — wprost przeciwnie... 


waszyngtoński korespondent dyplomaty 
czny „New York Times“ — James Res- 
ton, który głośno nawołuje do powrotu 
do metod tajnej dyplomacji. 

Zmuszeni jednak liczyć się z rzeczy- 
wistością — ciągnie dalej korespondent 
„Prawdy* — przedstawiciele Departa- 
mentu Stanu usiłują nacisnąć wszystkie 
sprężyny tak wewnętrzne, jak i na zew- 
nątrz, wielkiej sali Flushing Meadows, by 
osłabić wrażenie wywołane propozycja« 
mi radzieckitni, 


Przedstawiciele pewnych państw, w 
tym lub innym stopniu zależnych od USA, 
którzy ostatnio na sesji Zgromadzenia 
zabierali głos, powtarzali prawie słowo 
w słowo to, co powiedział Marshall. 


Nawet oczekiwane z pewnym zacieka 
wieniem przemówienie delegata brytyjs* 
kiego Mac Neila nie wniosło do dyskusji 
żadnych nowych argumentów, lub też 


idei. Przemówienie to mało różniło się 


od przemówień złożonych przez przedsta 
wicieli San Domingo, Columbii i innych 
państw. 


Pod koniec korespondent „Prawdy* 
przytacza artykuł, który ukazał się w biu 
letynie „Barrons* wydawanym przez 


Wall Street. Autor tego artykułu jest zda 
nia, że propozycje Marshalla, zgłoszone 
na sesji Zgromadzenia Generalnego, ida 
w tym kierunku, by zmusić Związek Ra 
dziecki do ewentualnego wycofania się 
[z Organizacii Narodów Ziednoczonyc z, 


i CD, aa 


EXPRESS ILUSTRE 


Dżywiony ruch budowlany 


Remont licznych budynków w Łodzi. — Rozpoczęto również kilka) 


nowych budowli. — Pomyślne horoskopy na najbliższą przyszłość 


Sezon budowlany — w pełni. Nasile- 
nie robót osiąga punkt kulminacyjny i 
Urząd Zatrudnienia nie jest poprostu w 
stanie zaspokoi wzrastającego z dnia 
na dzień popytu na siłę roboczą We 
zmaki daje się również brak inżynierów i 
echników, którym możnaby pawierzyć 
kierownictwo nad robotami. 


Pragnąc zańęggnąć biiższych infor- 
macji. jak się dokładnie przedstawia sy- 
fuacja na tym odcinku, zwróciliśmy się 
pa wyjaśnienia do Nadzoru Budowlane- 
go, który, jak wiadomo, zatwierdza 
wszelkie plany, związane z budową, 
przebudowa f nadbudową j tym samym 
jest najlepiej zorjentowany w tej dziedzi 
nie 

Okazuje się, że w porównaniu z ro- 
kiem ubiegłym, tempo. robót budowla- 
nych wydatnie się zwiększyło. 

Przeważnie wykańcza się nbecnie 
wszystkie budowle, rozpoczęte w lutach 
wojennych i remontuje budynki, które 
nelerpiały w latach wojny. 


Piękną. szatę zewnętrzna otrzymal 
reprezentacyjny budynek Centralnego 
Zarządu Przemysłu Papierniczego przy 
zbiegu ulic Gdańskiej i Więckowskiego, 
gmach YMCA na ul. Moniuszki, dobie- 
gaja końca prace związane z remon- 
tsm. budynku PMS przy w. Piotrkow- 
skiej 132. gorączkowa robota wre na te- 
tenie bloków mieszkalnych przy ml. 
Piotrkowskiej 58—64, gdzie Państwowa 
Centrala Handlowa remontuje pomiesz- 
czenia przyszłego „Domu Towarowego", 
remontowany jest duży budynek dla 
WSH przy ml. Armii Ludowej i wiele 
innych. >; 

Na czolo tegorocznych robót wysu- 
wają sie gigantyczne prace, zwiazane z 
przebudową dawnej fabryki Rozenblatta 
między ulicami Gdańską, Żeromskiego, 
Żwirki i Radwańską. W komoleksie znaj 
dujących się tam budynków powstaje 
Politechnika Łódzka. Praca jest o tyle 
mozolna, że wszystko trzeba od gruntu 
orzerabiać, aby dostosować pomieszcze- 
qia dawnej fabryki włókienniczej do po- 
irzeb zakładu naukowego. 

Rozpoczęto też budowę kilku nowych 
'machów. M. in. przy ul. Suchej 10, 
uzie powstanie 3-piętrowy budynek fa- 
wryczny. któryepomieści wytwórnie wy: 


robów azbestowych, 
przemysłu włókienniczego. 

Również nową budowę żaczelo przy 
ul. Kopernika 56—58. Stanie tam wiel- 
ka hala-montownia  „Elektrobudowy”, 
gdzie montowane będą i budowane me- 
tory dla fabryk łódzkich. 

„Film Polski" też buduje kilkaądo- 
mów, w których urządzone bedą soja! 
ne pomieszczenia dła materiałów latwo- 


palnych 1 wvbuchowych. oraz ate- 
lier i tp. 
Dn Nadzoru Budowlanego nie prze- 


stają napływać projekty. z których więk 
szaść jest już zatwierdzona. 

M. in, zatwierdzono projekt budowy 
wielkiej zajezdni - garażu. która powsta 
nie przy zbiegu ulic Wólczańskiej i 
Skorupki. Wvbuduje ją Państwowa Ko- 
munikacja Autobusowa. której autobusy 
| beda już musiały garażować pod go- 
tym nieham ca dosrowądzało wozy do 
kompletnej ruiny. Wstepne prace Mido- 
włane roznoczna się już w dniach naj- 
bliższych i w przyszłym roku zajezdnia 
laddana zastanie da vżvtku. 

Jedynvm minusem tegorocznagą ru- 
chu h=dow'ąanega w Lodzi iest. że Jasta 
wiano Jo na potrzeby przemysłu, z cał 
kawitym prawie pominięciem budowni- 
ctwa mieszkaniowego. 

Budownictwa 
wa jeszcze w powijakach. inicjatywa 
prywatna wykazuje na tym odcinku sta- 


Jerzy Wowk, Ukramiec, członek 
OUN.. obrał sobie za teren działalności 
wsie powiatu lubaczowskiego, gdzie od 
lutego 1945 r- zajmował się propagandą 
: oświatą wśród Ukraińców. Kolporto- 
wał liczne gazetki, w których nawoły- 
wano do mordowania oficerów i funkcjo 
nariuszy Urzędu Bezpieczeństwa, a licz- 
ne artykuły głosiły o mającej niebawem 
wybuchnąć wojnie. 

W czerwcu 1946 t., Wowk zachoro- 
wał, w związku z czym został przenie- 
siony do „rezerwy”. Przez dłuższy czas 
się ukrywał, wreszcie, gdy się zoriento- 
wał, że wladze bezpieczeństwa są na 
jego tropie uciekł de Łodzi i schranił 


koniecznych  dlafbe zainteresowanie, 


mieszkaniowe spoczy- | 


jakkolwiek można 
zaobserwować już - pierwsze pomyśine 
Jaskółki. 

Oto przystąpiono do remontu | budo- 
wy małych domków mieszkalnych, prze- 
ważnie na peryferiach miasta. Po tych 
pierwszych próbach oczekiwany jest 
wzrost nasilenia budownictwa mieszka- 
niowego i należy się liczyć poważnie z 
tym, że dzięki wprowadzonym ulgom i 
udogodnienioam — budownictwo miesz- 
kaniowe ruszy wreszcie z martwego 
punkti, 

Gdy mówimy oœ budownictwie miesz- 
kaniowym. nie można pominąć milcze- 
niem pożytecznej inicjatywy Centralne- 
go Zarządu Przemysłu Włokienniczego, 
który remontuje na Bałutach szereg dal- 


szych nbiektów na mieszkania dla 
swych robotników. 
Śladem CZPWłŁ poszły także i inne 


przemysły: przy ul. Poqonowskiego 85 
remontowany jest 3-pietrowy budynek 
mieszkalny dla pracowników przemysłu 
elektrotechnicznego. zaś przy ul. Mickie 
wicza 2 — 3-pieętrowy budynek, w któ- 
rym powstanie kilkadziesiąt mieszkań 


dla robotnikow przemysłu metalowego. | 


Ogolnie. biorąc. można stwierdzić jed- 
mo: wyszliśmy już nareszcie z glebokie- 
zo impasu Í, po tegorocznym zwiększe- 
niu tempa. możemy oczekiwać jeszcze 
większego ożywienia ruchu budowlane- 
ga w roku przyszłym. (o) 


Członek JUN ukrywał się w Łodzi 


Wywiotow ec ukra ński skazany ma 15 lai więzienia 


się u swege pobratymca, Szelemecha, 
przy ul Proletariackiej nr. 8. 3 

Podczas rewizji. znaleziono fist, pisa- 
ny przez Wowka do Argentyny. W liście 
tym podał. że „burłacka krew się leje“ 
i chwalii się, że podczas wojny organi- 
zacja jego dobrze dała się we znaki par- 
tyzantom. 

Za przestępstwa te odpowiadał Wowk 
przed Wojskowym Sadem Rejonowym. 
który go skazał na 15 lat więzienia, oraz 
ną pozbawienie praw na lat 5. à 

Szelemech, za udzielenie Wowkowi 
kwatery. został skazany na 2 lata wię- 
Ztenia. 


; Pani kochała i 2 którym ma Pani cé 


— 


Nr 264 


Nasze day 


„PYTANIE” — ŁÓDŹ: Próśzś zwróci s=- 
do Zarządu Nieruchomości bye Piotrkow=' 
100. 


KIESZCZĘŚLIWA PRZYJACIÓŁKA: Człowiek 


reczkę, jest żonaty. Nie chce Pam być po 
wodem zerwania jego mołżsństwa, chodzi 
Pańi tylko o nazwisko dla dziecka. | 
Powinna Pańi pomówić przede wszytkim 
ż nim, zanim zdecyduje się Pani ng jakiś fn 
ny krok. Jeżlf jest człowiekiem odpowiedzia: 
nym ji szanuje swoje obowiązki wobec wa. 
szego dziecka, napewno sam będzie choia: 
dać córeczce nazwisko, W jaki sposób oświe 
tli te sprawę żonie, to już jest jego sprawa 
4 Pani nie potrzebuje o tym myśleć, Dlo Pani 
wame i Istotne musi być tylko dobro Ha- 


nusi. 
ye w 


NIESZCZĘŚLIWA KRYSIA: Powinna Pam 
zwrócić “fe do Wydziału Opieki Społecznej, 
który daje pomoc i zajmuje się ludźmi nfe- 
zdcinymi i częściowo, jak to ma miejsce 
u Poni, ntezdolnymi do pracy. 

kt + X 


MŁODA MAMUSIA Z PABIANIC: Wiele ' 
naszych Czytelniczek prosi © przepisy na pie 
czenie ciasta, tortu etc. Pani, przysłała nam 
przepis no smaczne i tanfe ciasto tortowe. 
| Chętnie wydrukujemy, tymbardztej, że Poni 
już wypróbowała tę „receptę”, możemy wlec 
mieć pełne zaufanie, że tort taki jest na- 
prawde dobry. z 

Bierzemy: 4 jajka, 4 stołowe łyżki wody, 
10 dkg maki, 20 dkg. cukru, pół proszku dp. 
| pieczenia closta, 2 proszki na budyń, e sma 
ku cytrynowym lub waniłłowym. Cukier ucie 
ramy z żółtkami, dolewając po łyżce wody. 
następnie wsypujemy budynie, przestaną ma 
| ke oraz proszek do pieczenia. Wreszcie, do- 
; dajemy pianę z bicłek, lekko wszystko mie 
szamy, wlewamy do formy (dobrze wysma- 
rowanej) ! pieczemy w gorącym piecu przez 
30 mfnut. Gdy ciasto jest już upieczone i zTm 
ne, możemy przełożyć je marmeladq owoco 
wa ulb kremem. l 

. . LJ 

WANDA D.: Uważamy, że zupełnie spoki 
nie może Pani napisać do swego dawnegu 
dobrego znajomego. W niczym to Pam n?e 
przynosi ujmy. Miejscowość o którą Pan 
pyta — znajdute sie w jednym z okręgów * 
w Angli. „Lanes”, znaczy okrąg. 


KONKURS REKORDOWY 
kupon Ki 4 


Wyciąć i zachowac: 


Pomp" 
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— | proszę pamiętać — powiedział — 
'e teraz tny jesteśmy pani sublokato- 
ami, a pani będzie u siebie! 


Pytał się w mieście, ile płacą sub 
Okatorzy za kilka pokoi. Wymieniono 
znaczmą sumę, mieszkania były bardzo 
noszukiwade. 4 

Nie mógł niestety płacić tyle, gdyż 
lie zarabiał dużo. Toteż nieśmialo Wy- 
nienił cyfrę nieprzekraczającą jego mo- 
źliwości. Wydała się Armie i tak zbyt wy 
1órowana. 

Załatwili wreszcie szybko sprawy pie- 
liężne. Dziwiło Annę. że to nie pani 
Brodzka zajmowała się ich wspólnym 
mieszkaniem. Mówiąc prawdę. obawia: 
ła się trochę tego bliskiego sąsiedztwa. 
gdyż doktorowa nie wydała jej się zbyt 
sympatyczna, 

Pewnego wieczora zeszła z góty We- 
renka j prosiła by pani Klechowiecka 
przyszła da nich. Pan doktór czeka, 
aby urządzić razem pokój. 

— Pani doktorowej niema — dodała 
chytrze — ale 
dza? 


Nie. nie nrzeszkadzą. 


to chyba nie nrzeszka- | doktór nie ustępował. 


Poszła na górę z milym uczuciem ra- 
dosnego podniecenia. Doktór przywitał 
ią serdecznie. 

— Bierzmy się dzisiaj do roboty, Naj- 
wyższy czas, żeby pani miała już włas- 
ny kąt. 

Weszła do pokoju, Meble zseurięte by- 
iy pod ścianą, tylko pianino stało na 
swoim miejscu, doktór wiedział, że An- 
na grała Naprzeciw pianina, stał tap- 
czan ze stołowego pokoju. z ładnym dy- 
wanikiem. wiszącym nad nim na ścia- 
nie. 

— Proszę. to dopiero początek — 
rzekł wesoło doktór — teraz idziemy na 
spacer po pokojach i proszę wybierać, 
co dusza zapragnie. 

— Wziął ją żartobliwie pod rękę 

— Jaki on miły — pomyślałą Anna. 
Do tej pory widziała go zawsze zapra- 
cowańego | zmięczonego. 

Nie chciała tak chodzić po mieszka- 
miu j zabierać im rzeczy, de których 
zdążyli się już pewnie przyzwyczaić, ale 
Byli tak kośeżań- 
ski | serdeczny, że Anna nozbyła się 
nnieśmielenia 


Weronika chodziła za nimi rozbawio- 
qa i znosiła, co jej wskazywali 

Anna wybrała tylko jeden obraz „Ko- 
nie“ — Kossaka, Zbyszek lubił ga naj- 
więcej. Zwierzęta, a szczególnie konie, 
były przedmiotem jego stałej adoracji. 

Uwijali się we trójkę wesoło, pracu- 
jac z prawdziwą przyjemnością, Anna 
cieszyła się i ożywiła. Pokój stał się tak 
przytulny. Z każdego kąła wyglądały 
miłe stare przedmioty, znane i pelne 
dawnego życia. 

— W tapczanie znajdzie pani pościel 
— oznajmił doktór. — Tak, tak, już 
wiem co mi pani powie. Ale chyba wol- 
no nam to pani pożyczyć? W łazience 
znajdzie pan' wszystko, co potrzeba, 
kuchnia: jest do pani dyspozycji. Myślę, 
że nie będziemy pani zbytnio przeszka- 
dzali. 

Uśmiechnęła się z wdziecznością. Jaki 
taktowny! To przecież ona będzie im 
zawadzać : to bardzo, 

Nie wiedziała jednak. do jakiego stop- 
nia sytuacja ta złościła panią doktoro- 
wą. 

Poprzedniego dnia, odbyła z meżem 
długą rozmowę, obfitującą w lzy i histe- 
ryczne wymówki. Doktór spokojnie, 
ale stanowczo zażadał od żony należne- 
go szacunku dla Klechowieckiej. 

Nigdy jeszcze nie mówił tak ostro do 
swojej Jadzieńki. ale trudno! Musiała 
wreszcie zrozumieć, że Annie należy się 
od nich dużo względów. 

Dzisiaj Brodzka pojechała do kolsżan 
ki, by nie asystować przy wprowadzeniu 


Klechowieckiej. Doktór zgodził się nz 
to chetnie, jej zdaniem zbyt chętnie., 

Gdy wszystko było już gotowe, Ann. 
z pewnym wehatiem poprosiła by wolno 
jej było zajrzeć do kredensu w stolo- 
wym pokoju. Przypomniała sobie, że w 
małej skrytce, miała kiedyś schowana 
pewne drobiazgi. 

Ależ oczywiście! Niech zaglada, do: 
kąd chce! 

Prosiła, by poszedł z nią i był przy 
tym. Wyciąenę!a dolną szuflade | odsu- 
nęła zaciśnięte mocno dno. Pod nim, 
ukazała się mała przestrzeń zapełniona 
papierami. Była to paczka niemieckich 
marek, jakieś dwie małe fotografie, 
obrączki į niepokaźna broszka. 

— Oto, co kiedyś tu schowałąm. Pie- 
niądze już teraz nic nie warte. Biżuterii 
nie miałam, tę jedną fylko broszkę, ulu- 
biony drobiazg mojej matki. Dała mi ja 
po urodzeniu Zbyszka. Lubiłam ją. choć 
jest tylko srebrna i kamyczki zwyczaj- 
ne, ałe przypominała mi zawsze mamę. 

— [le mogłabym za te obrączki do- 
stać, jak pan sądzi? 

— Niestety, nie orientuję się zupelnie. 
Ale dam pani adres swego przyjaciela. 
który ma przy Traugutta skle» jubiler- 
ski. On to pani należycie ocen. 

— Może się pan gorszy. że sprzedaję 
obrączki? 

— Nie, zupełnie nie. Ale gdyby pan 
chciała poczekać parę dni. bedę mia! dia 
pani pieniądze za mieszkanie. 

Poprosiła iedpak o adres i gare słów 
polegających do mihilerą  Podz'ekowa- 
ła i wyszła. (D. c n} 
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WIGEK: — Ha!.. Widzę zbrodniarzy! 
fallo tam, 


Proces pomocników B'ehowa 


rozpoczął się dziś w Łodzi 

Dziś rano w Sadzie Okręgowym w 
Łodzi rozpoczął się proces zastępców 
kata łódzkiego getta, Biehowa: Ericha 
Czarnuli i Franza Antona Seiferta. 

Przewodniczy sędzia Walewski, óskar 
ża prokurator. $miarowski. 

Na rozprawie obecny jest biegły Zy- 
dowskjej Komisji, Historycznej, mgr. 
Artur Eisenbach. 


—— — 


Piekarze i kupcy 
ukarani przez Komisę Specjalną 

, Na ostatnim posiedzeniu Delegatura 
Komisji Specjalnej w Łodzi ukarała 
grzywną w wysokości 50.000 zi. Broni- 
sławę JANISZEWSKĄ, współwłaściciel- 
kę piekarni w Zgierzu, ml. Parzęczewska 
nr. 3 za pobieranie nadmiernych cen za 
pieczywo, a jej małżonka Władysława 
JANISZEWSKIEGO, za 'ło samo prze- 
stępstwo — grzywną 25.000 zł. 

Józefa LISA, piekarza w Zgierzu, Sta- 
ry Rynek 3 za sprzedaż bułek po nad- 
miernych cenach unkarno grzywną 25.000 
., jak również właściciela sklepu spo- 
żywczege w Zgierzu, ul. Długa nr. 9 — 
Władysława Staniszewskiego za pobie- 
ranie paskarskich cen za chleb karą 
grzywny w wysokości 20.000 zł. 

W Łowiczu, ukarny został karą grzyw 
ny 25.000 zł. właściciel restauracji Bro- 
nisław KLEIN (ul. Kościuszki nr. 2) za 
nieposiadanie cennika i cen na artyku- 
łach wystawionych na widok publiczny. 

Tadeusz JANKOWSKI, rzeźnik z Łe 
czycy ul. Kościuszki 24 — za ukrywa- 
nie sadła, słoniny į schabu ukarany zo- 
stał grzywna 50,000 zł. 


Karambol uliczny 
Rozbity wóz z kutelkami 


Na ulicy Rzgowskiej, przed domem 
mr. 44, wydarzyła się katastrofa. 

Tramwaj, prowadzony przez motor- 
niczego Feliksa Wojtale (ul. Henryka 
4) najechał na wóz PMS, wiozący puste 
butelki, - 

Wóz został kompletnie rozbity, zaś 
wożmica Julian Tucholski (Ruda Pabia- 
nicka, ul, Finansowa 5) weg} cieżkim 
obrażeniom ciala. (i) 


Małoletni kradną 


O dwóch kradzieżach, popełnionych 
grzez nieletnich, powiadomiona została 
Milicja Obywatelska w Łodzi. 

I7-letnia Maria Matusiak, zamieszka- 
ła przy ul. Młynarskiej 47, skradła 
swym rodzicom 2.000 złotych i zbiegła 
w niewiadomym kierunku. 

I2-letni Wiesław i 15-letni Roman 
Perkowscy skradli swemu stryjowj Win 
centemu Perkowskiemu, zamieszkałemu 
przy ul. Przędzalnianej 42, złoty pierścio 
- mek. oraz 50 sztuk srebrnych monet i 
uciekli. 

Za młodocianymi złodziejami rozpisz- 
no listy gończe. (i) 
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ZŁODZIEJ: — Litości, szlachetna,  WICEK: — Zaraz cię wypuszczę Wa. 
osobo! Daruj życie!... cuniu... Co ito? O rety! To nie Wacek 
WICEK: — No to zjazd, kajdaniarze i| tylko świnia! Musieli ją gdzieś zwę 
niech was nie widzę! dzić... s) 
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Chieba nam wystarczy! 


Od I-go października — nowe normy przemiałowe. — Chleb 
kartkowy będzie lepszy, cena jego nie zosłanie podwyższona 


Już za kilka dni wchodzą w życie na-| zboże, zarówno g własnych zbiorów, pełniać 10 procentową domieszką do 
der doniosłe zmiany, związane z zaopa-|jak i przywożone Z zagranicy, podzielić | chleba, a mianowicie mąką sojową, jeez 
trzeniem ludności w. chleb. w ten sposób, aby zapewnić wyżywienie mienną lub ziemniakami. Jakość chleba 

Z dniem | października wprowadzonej nie tylko ludności, ale i żywemu inwen- | jednak nic na tym nie straci, przeciwił 
zostają howe normy przemiałowe, któ- | tarzowi. i — chleb z taką dotnieszką będzie sma: d 
re dla żyta wynoszą 80 proc, zaś dla| Od l-go października chleb kartkowy niejszy i pożywniejszy od dotychczasa 
pszenicy — 70 proc. będzie jaśniejszy. Przez podniesienie wego. i 

Zmiany te okazały się konieczne, a to | jego jakości koszt jednego kilograma Zarządzenia oszczędnościowe odbiją 
z następujących powodów: chleba zwiększy się o 4 zł. i 29 gr., jed- się przede wszystkim na pieczywie Wol 

Dotychczas, przy chlebie kartkowym | nakże konsument tego nie odczuje, gdyż norynkowym: na chlebie jasnym i bułecz 
obowiązywał 90-procentowy przemiał | koszty te będzie pokrywać państwo z kach. Obowiązek domieszek, zwłaszcza 
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żyta, co nie dawało dostatecznej ilości | rachunków Funduszu Aprowizacy jnego. kłopotliwy przy zastosowaniu ziemnia. 
otrąb, niezbędnych dla wyżywienia ai Podnosząc o 10 proc. przemiał żyta, | ką i związany z tym system kontrol 
szego inwentarza. Postanowiono więc| będziemy musieli brakujące ilości uzu- stanowić będzie dodatkowe  trudnoś 
a a E AW KET WY OWE 3 a dla zakładów piekarskich. Dotyczyć to 
będzie spożywców, nie korzystających z 
IENIĄdZE ZamiaSi ZIEMNIAKÓW so ow 03 
? 3 Z „I Ale ograniczenia te są nieznaczne | 
otrzymaią w tych dniach posiadacze kart paźdz ernikowych | zapewnia nam przetrzymanie całego ra 
Jak się dowiadujemy, już w najbliż- |sądów, prokuratury a więc władz nje- | ku gospodarczego PO EROL, pk: 
szych dniach Wydział Aprowizacji Za- | zespolonych). O 80 CZASU Nie ządraknie Glą NISZĘ 
Si ; z | r _ (chleba. Ten podstawowy artykuł wyży 
rządu Miejskiego w Łodzi przystępuje! Poza tym ekwiwalent otrzytnają pra- |, . sie A węzwctii 
do wypłącania na karty październiko- | cownicy Zarządy Miejskiego, wydzia- KIBS bedzie dla wszystkich tapewmog 
we ekwiwalentów pieniężnych wzamian | łów powiatowych, MRN, WRN, pracow- , "Y: a f 4 y SAN 
za ziemniaki na ten miesiąc. nicy przedsiębiorstw użyteczności pub, Oczywista, nieadzownym do tego 
Ekwiwalent wypłacany będzie na kar | cznej samorządu miejskiego, Poczty i runkiem jest. aby nowe normy _ były 
ty I kat. w wysokości 585 zł., na karty | Telegrafów i Telefonu, szkolnictwa ściśle pszestrzegane, zarówno w. mie $ 
I R — 40 zł. | na dodatkowe „C“ (cięż- | podlegającego Min. Oświaty łacznie z | Cie, jak i na wsi. A 
ko pracujący) — po 245 zł. wyższymi zakładami naukowymi, pra- Musimy zdać sobie sprawę z tego, że: 
Ekwiwalenty będą wypłacane na 31 | cownicy kuratorium i inspektoratu | jeśli odrazu, od 1l-go października, nie] 
odcinek kart I kat, i I R„oraz na odcinek | szkolnego oraz Monopalu Solnego z wy; będziemy dokladnie przestrzegać tych 
21 dodatkowych kart „C'. jątkiem dyrekcji. postanowień, może się zdarzyć, że 
Pieniądze oirzymają robotnicy i pra- Wydział Aprowizacji otrzymał już na wcześniej zjemy posiadane zapasy zbo- 
cownicy na kariy I kat I Ri„C%*z na-| ten cel odpowiednie fundusze | jeszcze ża i pod koniec roku gospodarczego by- 
drukiem RCA oraz pracownicy staro | we wrześniu przystąpi do wypłacania libyśmy zmuszeni zastosować daisze, a| 
stwa i urzędów wojewódzkich, (wyłą- | ekwiwalentów. Szczegółowe zarządze wiele poważniejsze ograniczenia. Ażeby 
czeni zostali pracownicy Izby Skarbo- | nie w tej sprawie oczekiwane jest w więc uniknąć tego, musifny z miejsca za 
wej i Urzędów Skarbowych, Leśnictwa, tych dniach. _ (o) stosować się do nowych norm. 
D aj S D i td S | É 
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obchodzony bedzie w Lodzi w sposób uroczysiy. 
e a 1.4 
— Dwie akademie w parku helenowskim A 
W nadchodzącą niedzielę, dnia 28 brn.,, cznie się punktualnie o godz. 10-ej rano |członkowi PSS, Janowi 'ynaczakow: 
na terenie całego kraju obchodzony bę-|i nosić będzie charakter oficjalny. oraz wręczenie nagród najlepszym spół« 
dzie uroczyście „Dzień Spółdzielczości".| Pa zagajeniu i powołaniu prezydium dzielczym zespołom uczniowskim, ople- 4 
Miejscowy Komitet Organizacyjny, |przez prezesa Miejskiego Komitetu Ob- |kunom tych zespołów oraz zespołom 
postanowił nie urządzać w Łodzi pocho- | chodu „Dnia Spółdzielczości!" ob. Tade- | fabrycznym. A 
dów, ani żadnych imprez ulicznych, od-|usza Jańczyka, przemówienie na temat Na zakończenie odbędzie się część | 
będą się one natomiast na terenie powia | doniosiej roli ruchu spółdzielczego dla artystyczna. -> u 
tu w wielu gminach. dobra ogółu wygłosi Prezydent miasta,| Druga akademia w Helenowie wyzrni 
Eugeniusz Stawiński. 


Tym pmiemniej jednak, miasto nasze SB KE 3 |, | SZORA zostałą na godz. 3 po południu. 
przybiera w niedzielę odświętną szatę. _Z kolei, przemawiać będzie przewod. I jej program jest też bardzo urozmaiea - 
Wszystkie budynki instytucji, zakładów | TCZ4Ccy Wojewódzkiego Komitetu Ob:|ny. Przemawiać będa m. im: czlonek 
pracy, oraz sklepy spółdzielcze udekoror chodu „Dnia Spółdzielczości” ob. Kępa-| Rady Nadzorczej PSS. Wróblewski, 


Różycki, po nim wygłosi referat ob. Do- 
minko, dyrektor Zarządu „Społem”, 

Wszystkie przemówienia przeplatane 
będą hymnem spółdzielczym, który ode- 
gra orkiestra ZZPS. 

Program Akademii uzupełni uroczy- 
słość wręczenia legitymacji członkow- 
skiej į honorowego daru  100.000-mu 
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przedstawiciel OKZZ, Napieralski, wice- 
prezes Zarządu „Społem”, Niemiec 1 - 
inni. |i 
Po dekoracji zasłużonych  spóldziel-- 

ców odbędą się zawody sportowe oraz 
podwieczorek „bez mikrofonu", na któ. 
ry złożą się — szereg recytacji, występy 
chóru, popisy erkiestrv. monologi i td. 


wane zostaną portretami pionierów spół 
dziełczości oraz barwami tęczy, symbo- 
lem ruchu spółdzielczego. 

W parku helenowskim, w sali RKS, 
TUR odbęda się tego dnia dwie podnie- 
słe akademie ku uczczeniu „Dnia Spół- 
dzielczości", Pierwsza akademia rozpo- 


» Gdy Japończycy ustawili się w szereg; 
‘samoloty wystartowały do odlotu. Wra- 
cają do bazy. Wywiadowcy na czele z 
 Li-Tsenem, zagłębiają się szybko w 
dźunglę.» 


|. 
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Wyścig „tloxoła Polski 
Wczoraj rozpoczął się wyścig kolarski, 
zwany wyścigiem dokoła Polski. Organiza- 
| cja tego wyścigu, nawet w tak skromnych 
| romach, wymęga w naszych warunkach ko- 
| lasalnego wysiłku, nakładu pracy I środ- 
|ków finansowych i za to wszystko należą 
| się inicjatorom l organizatorom słowa uzna- 
| nia. Wyścig obecny jest wstępnym etapem 
| przygotowawczym do rzeczywistego „Wyści 
gu Dokoła Polski”, jaki obiecują nam w ro 
Ku. przyszłym, wyścigu, który będzie wzno- 
wieriem słynnych przedwojennych takich im 
prez. 
Tegoroczna miniatura jest zatem spraw- 
dzianem umiejętności organizacyjnych, war 
| toścł sprzętu kolarskiego, wytrzymałości za 
wodnikiw f jednocześnie doskonałą propa- 
gorda sportu kolarskiego. Niepotrzebnie tyl 
ko nazwano qo „Tour de Poloone”, jakby w 
umszym rodzimym jezyku polskim brak było 
giów na olreślenie jego właściwego charak- 
loru Jest to przecież wyśclą tylko czteroeta 
powy z tas która biegnie przeważnie 
praz ziemie centralne I wynosi w sumie 
=usle BIO kim. Po co qo wiec nazywać tak 
 urumnte t upodabniać do słynnego „Tour de 
France”, obliczonego na wiele setek kilo- 
| metrów I wymagającego od zawodników nie 
| samowitych, wprost nadłudzkich, wysiłków 
zwiaszcza na górskich etapach. Skromna, « 
tok na miejscu nazwa wyścigu kolarskiego 
 Eroków — Katowice — Łódź — Warszawa, 
Byłaby w tym wypadku bardziej odpowiada 
gea ‘ego zewnętrzhym ramom orgamizacyj- 
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Znany napastnik Wisły krakowskiej (nie 
tylko z'dobrej gry) Gracz, przysparza swemu 
klubowi nia mało zmartwień, Za wywołanie 
w mtanie nietrzeźwym głośnych zajść na me- 
czu pięściarskim zdyskwalifikowamo go, ale 
wymiar kary zawieszono na dwa lata. 
Lecz oto niesubordynowany Gracz znów 
| był sprawcą zajść na meczu Wisła — Szom- 
_ bierkł 1 tym razem wymierzono mu 2 tygod- 
| mie dyskwalifikacji. W ten sposób zawiesze 
| mie poprzedniej kary, siłą rzeczy, powinno 
być anulowane, Zobaczymy, ca z tego wy- 
alknie. 


Fokan tziś nójrziemy 
PAŃSTWOWY TEATR WOJSKA POLSKIEGO 


Dziś o godz. 15-ej i o godz. 19-ej przedsta 
wienia „Burzy” w inscenizacji odznaczonej 
ma konkursle szekspirowskim w Warszawie 
pierwszą nagrodą za reżyserię L. Schillera 
_" 4 oprawa scenograticzną Wł. Doszewskiego. 
Przedstawienie o godz. 15-ej sprzedane Kura 
tortum Okregu Szkolnego Łódzkiego, — o godz 
19-ej sprzedone I-mu Gimnozi'm fla dorost. 
| Passe-partout nie ważne. 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34. 


| Dziś o godz. 19.15 komedia G&B. Shaw'a 
„ŻOŁNIERZ I BOHATER 


TEATR „SYRENA” Trougatta 1. 


OSTATNI TYDZIEŃ komedti R. Niewiarowi 
ever „Ich Dwóch“ z płosenkami Z. Gozdawy 
| W. Stępnia. 

Od wtorku dnia 30 bm. „COLORADO” Z Go 
zdowy i W. Stępnia. Pocz. przedzt godz 19.30 
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J Czy zaw'eszen'e noprzedaiej kary będzie 
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Li-Tsen nakazuje forsowne tempo war] Twarz Japończyka, 
szu. Nie oszczędza swoich ludzi. Pcha | tworny grymas. 

go naprzód żądza mordu. Obiecuje w | na jest jak jątrząca rana, 
myślach Anglikom 
tortury. 


wykrzywia 
Wspomnienie Peterse- 
Przez niego, 
najwymyślniejsze | szef wywiadu uderzył Li-Tsena w twarz! 
Biada mu! 


po- 


W niedzielę kończymy rozgiywki o| To też nie należy się dziwić, że w 
wejście do ligi. Z szeregu pozostałych | tych warunkach uwaga całego Świata 
spotkań zaledwie kilka zasługuje naj piłkarskiego skupia się właśnie na boi- 
uwagę, a przede wszystkim dwa mecze | skąch południowo-zachodnich . krańców 
w II grupie, w której do ostatniej chwili | kraju. 
sytuacja nie tylko, iż nie została wyjaś-| Pewnego rodzaju emocje daje jeszcze 
niona, lecz wręcz przeciwnie zagimatwa- wyścig poznańskiego KKS z bytomską 
ła się mocno. Polonią. Również * tutaj otrzymamy od- 

Tak się stało, iż odpowiedź na pyta: | powiedź na pytanie: kto będzie tym 
nią: kto będzie mistrzem tej grupy i| trzecim w pierwszej grupie. RKS-wygra 
który klub, jako trzeci, zaawansuje do | napewno, ale czy Polonia (Bytom) może 
ligi dadzą nam wyniki spotkań AKS — | coś Wskórać w meczu'ze swą Warszaw- 
RKS i Rymer — Grochów. Jak już po-| ska imienniczką? Raczej, chyba nie — 
dawaliśmy, wszystko zależy od tego,| i stąd wniosek, że do ligi zaawansuje 
jaki wynik zdoła osiągnąć RKU. Jeśli| KKS, jako jedyny reprezentant z ligi 
wygra, lub zremisuje z AKS, ma ligę za-| piłkarstwa kolejarskiego. 
pewnioną. Wynik ten czyni jednocześ-| Oto program spotkań niedzielnych: 
nie z Cracovii mistrza grupy, ale jeśli Polonia (Św.) — Wisła: 

RKU przegra do ligi wchodzi Rymer, a Polonia (W-wa) — Polonia (Byt.); 
AKS utrzymuje się na pierwszym miej. | KKS (Poznań) — Szombierki; 
scü, Skra — Motor; 


Sprzeczne oświadczenia 


składa'a Polonie o skandalu św'dnick’m 
Skandal świdnicki, którego bohatera- | rych doszło do zgoła odmiennych wyni- 
i sią piłkarze tamtejszej Polonii, An- | ków, wręcz rewelacyjnych nawet. 
drzejewski i Żyszka zatacza coraz szer- | Cały zebrany materiał przesłano do 


sze kręgi. Polonia (Bytom) zupełnie| PZPN. który powinien zająć się tą nie- 
oficjalnie i kategorycznie zaprzecza, ja- codzienną sprawą. 

koby jej członkowie kontaktowali się a 2 TIR 
przed meczem z Andrzejewskim, nato- Dziękujemy. za pamięc 


miast Polonia świdnicka przeprowadziła 
protokólarne badania szeregu świadków 
i konfrontacji przez specjalną komisję 
złożoną przez przedstawicieli sądowni- 
ctwa, partij politycznych i delegata Miej 
skiej Rady Narodowej, w wyniku któ- 


Znony miotacz łódzki Prywer (ŁKS) prze 
bywając na obozie przedolimpijskim w Ol- 
sztynie nie zapomina o Łodzi i Łodzionach. 
Dał tego dowód przesyłając życzenia Redak 
cH „Expressu“ t wszystkim sportowcom ŁO- 
dzi. W imieniu własnym i naszych Czytelni- 
ków, dziękujemy mu za ten dowód pamięct. 


DOKTÓR REICHER — jDr MARKIEWICZ Gu- 


OGLOSZENIA DROBNE Specjalista: wenerycz- |staw weneryczne, skór 
3 ne, skórne, płciowe |ne. Piotrkowska 109-8. 

Dr LIBO Aleksander | (zaburzenia) Poudnls | tel. 13-852. 25003 

Lekarze choroby uszu. qardła, | Wa 26 25698 | Dr. RÓŻYCKI, specjali 


sta choróh kobiecych 
akuszer. -Przyjmuje 
2 — 6. Legionów 9 tel. 
1656-29 25521. 
Dr 


DOKTÓR KUDREWICZ 
specjalista chorób we- 
nerycznych. skórnych 
Piotrkowsko 108. przyj 
muje 7 — 10 13 — 7 
Dr KOWALCZYK rho- 
roby weneryczne. Że- 
romskłego 41. 2—6 
28198 


Dr FALROWSKRI, uro. 
log - chirurg. specjali 
ste nerek, pęcherza, 
moczowych Żerom- 
skfego 113: 3—5 


Dr ŁOZA. wenerycz- 
ne, skóry. włosów. 
Sfenk'ewicza 34 tel 
179-56. 26807 


Dr. j. TETER, ajneko- 
icgfa i mołożnictwo. 
Kościuszki 36 (róg 
Andrzeja) Przyjmuje 
4>—5 74428329 


nosa, Daszyńskiego 6. 
8—10. 4—6 tel 101-50 
Dr JESIOTR specialis- 
ta płuc. serca. Rent- 
gen, Żeromskiego 1b 
4—6. 27282 
Dr. BIBERGAL — skór 
ne, weneryczne 4—6 
Piotrkowska 134. 26979 

DOKTÓR GLAZER 


skórno-weneryczne 5-8. 
Andrzeja 28. 25805 


Dr ZAURMAN, Specja 
lista skórne, wenerycz 
ne 8—10 5—7. Na- 
WIE 81-22 
DOKTOR MIRSKI aku- 
szeria., choroby kobie 
ce. Żeromskiego 37, 
tel._257-23 28522 
Er. BILIŃSKI — ch”ro- 
ky serco — powrtctł 
legionów 3. 11—14 


"ECZNICA lekarzy spe 
cjalistów Piotrkowska 
3. tel 216-48 10—19 

Dr. LENCZEWSKI — 
choroby kobiece i aku 
szeria, Sienkiewicza 51 
3—7? 24374 


Dr CHĘCIŃSKI skórne 
weneryczne Piotrkows- 
ka 157. 7—8. 3—6, 


LECZ. ZĘBÓW. Pra- 
cownia zębów sztucz- 
nych, Piotrkowska 8. 
Te! 264-21 24393 


LEKARZ - Dentysta 
Swirska, Armii Ludo- 
wat 27, 11 — 13 tel 
138-84. 28584 
Or Med. SIEŃEO Ksa- 
wery specjalisto chn- 
rób skórno-wenerycz- 
nych. Kilińskiego 132, 


KOWALSKI MIE- 
CZYSŁAW, specjalista 
skórne - weneryczne 
t Maia 3 8—10 4—7 
AKUSZERKA ŁAGOW 
SKA abiturientka War 
szawskiej Kliniki prof 
Gromadzkiego, przyj- 
muje Zachodnia 52 tel. 
151-76. e O 124338 
AKUSZERKA Wojtasie 
wicz, abiturientka War 
szawskiej kliniki pro- 
fesora  Gromadzkieqna 
przyjmuje - Pomorska 
8 24348 
ARUSZERKRA Chwist 
praktyka szpitalna 
przyjmuje, Rembieliń- 
skieao 19 tel 181-97. 


Adres Redakcji | Admin 'stracji: Łódź al. Piotrkowska I02a Teleton 137-47. 
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Administracja nie ponos? odpowiedzialności zo terminowy druk ogłoszeń 


NA OSTATNIM ETAPIE 


W niedzielę piłkarze kończa eliminacje ligowe 


Ą 


É 


TAJEMNICE DŻUNGLI 


Z drugiej strony, Anglicy, pod wodzą 
porucznika Mac-Kineya, także nie tracą 
czasu. Maszerują szybko przez dżun- 
glę, aby zdążyć przyjść z pomocą kole- 
którym grozi śmierć... 


RKU — AKS; 

Rymer — Grochów; 

Cracovia — Radomiak; 

Gedania — Orzeł; 

ZZK (Łódź) — Pomorzanin. 

Lublinianka — Warta; 

PKS (Szczecin) — Czuwaj; 

KKS (Olsztyn) — ŁKS. 

Bardzo ciekawie natomiast zapowra- 
dają się spotkania finalistów rozyrywek 
A-klasowych. Przede wszystkim, mecz 
w Tarnowie pomiędzy Tarnowią į Le- 
chią gdańską, która nikła porażką do- 
znaną od: Ruchu zwróciła na siebie ogól 
ną uwagę. a pozatym mecz Ruch — 
Legia, który dowiedzie nam,-o ile aspi- 
racje Legii naszym zdaniem zbyt wybo- 
jale sa usprawiedliwione, Widzew w 
niedzielę odpoczywa. 


" a LI a 
Hungaria przyjeżdża 
de Polski na 10-dn'owy pobyt 

Swego czasti podawaliśmy o poczyn» 
nych przez ŁKS staraniach w kie:unku 
sprowadzenia do Łodzi na jeden mecz 
doskonałego zespołu węgierskiego Hun- 
garii Przyjazd Hungarii do Polski 
opóźnił się, gdyż na czas nie otrzymano 
wiz przejazdowych przez teren Czecho- 
słowacji. 

Węgrów sprowadza, właściwie AKS, 
który ostatnio powiadomiono, iż Wszy- 
stkie trudności już są pokonane i na ich 
| pobyt dziesięciodniowy w Polsce możwa 
liczyć napewno w okresie od 7 do 17 
października. Sądzimy, że ŁKS; nie bio 
rąc, udziału w finałowych spotkaniach, 
powinien wykorzystać nadającą się oka- 
zję i jeden wolny termin wypełnić epot- 
kaniem z świetnym zespołem Hungarii. 


STARSZY FELCZER 
Stefan Galuba. długole 
tni praktyk szpitala 
skórno - weneryczne- 
ao Główna 62-76 od 
g 18 — 20. 


POPULARNY Skład Me 
bli 8. Gabala - Poweł 
czyk, Łódź, nl. Dr. Pró 
chntka 1 (Zawadzka). 
tel. 175-75; poleca nej 
tontej meble biurowe, 
sypialnie, stołowe, ga 
binety, kuchnie, tap- 
czar,. stoły, krzesła, 
fotel: t tóżka, wykona 
nie solidne I punktu- 
alnte. 24784 
SILNIE f aparaty ele 
'ktryczne, łożyska kul 
kowe, obrabiarki, ku- 
pi Biuro Techniczne. 
Kościuszki 32, tel. 
219-18. 28892 


27178 
Kunne — snrzetaż 


ŁÓDZKA Wytwómia 
Mydła „Romantyk” 
Łódź, Nowomiefska 7; 
tel. 126-39 — Skupuje 
wszelkie tłuszcze do 
wyrobu mydła. 

= 28675 
WŁOSIANEĘ nojtanfej 
poleca wytwórnta wło 


sianki „Promień" |7NICZE NAGROBKO- 
SĘ Słenkiewicza|WĘ poleca Wytwór- 
ł 28457 


nia Chemiczna „AS” 


KUPUJE drut nawojo- | Łódź Połndniowa 78/80 


wy  Stofina 11 tel |tel. 117-74 28830 
15134. |_| 28676 | KRAWATY I SZALE 
OKAZJA. Sprzedamy | Szcj* nowe wzory 
t odarstwo roino- | . WŁÓKNO”, Łódź, uł. 
ogrodnicze dobrymi | 6-q0 Sierpnia 2 m. 17 
zabudowaniam? Plac j| Tel. 171-03 wysyłamy 


Wolności 6 — 4. za zajtczeniem. 28254 


Wydawca 
EXPRESS FI USTROWANY”" 


